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CENY OGŁOSZEŃ: 


| Za wiecsz milimetrowy przed te item 
na f-ejl Il-ej stronie 15 gr Oaz y na 

| il-ej 8 groszy, na IV, V, Vl-ej 5 gro- 

| szy. Drobne ogłoszenia po 3 — 5 
za wyraz. Najmniej BO groszy, 
Tiuatym druklem pedwójnie. Zagra- 
niczna 100 proc. drożej, 


W numerach świątecznych I nie- 
dzielnych ceny o 25 proc. droższe. 


Za terminowy druk ogłoszeń admi- 
mistracja nie odpowiada. 
* Każda nowa podwyżka obowiązuje 
Już wszysikie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia- 
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zostanie za duszę 


2 


b. właściciela fabr. 


sza znajomych 


yiwwaysenie Rotaadorów w Stsrowcu | 


niniejszem zawiadamia swych członków, że 


WALNE ZEBRANIE 


odbędzie się 18 go lipca w lokalu p. |. Łabno, w 2 ch 

terminach, godzina 2 ga po poł. I-szy termin, w razie 

nieprzybycia dostatecznej liczby członków, to II gi ter 

min o godz. 3-ej po poł. z tymże samym programem, 

który, bez względu na ilość zebranych, będzie osta 
teczny i prawomocny. 


Ze względu na ważność spraw i wybór nowego zarządu, 


prosimy o liczne | punktualne zgromadzenie się 
| m Zarząd. | 
DOKTOR 


Dr Katłowski Y, Suchodolski 


wyjechał + wyjechał 
powróci 24 sierpnia. powróci 9 sierpnia. 


239-2 


14 — VII. 


Sosnowiec, 13 lipca. 


narodowe. Swięto to, rocz- 
nica zburzenia symbolu bru 
talnej siły 1 ucisku, pary 
skiej Bastylji, symbolicznem 


W poniedziałek, dnia 14 
iipca, t. |. jutro, obchodzi 
nasz, wierny sprzymierze- 
niec, Francja, swe święto 


Będzin, Fałachoaskiego 2. 


W poniedziałek, dn. 14 b.m. o godz. 8 rano 
w kościołku kolejowym w Sosnowcu odprawione 


Dziennik polityczny, społeczny 


381 


Józefa Zakrzewskiejro 


„Miedziankit*, zmartego w dn. 
18 marca r. b. w majątku swym Mochowo, ziemi 
płockiej, nabożeństwo żałobne, na które zapra- 


grono przyjaciół Zmarlego. 


i moralnem swem znacze- 
niem wybiega daleko poza 
granice repubiiki francuskiej. 
jest ono wiernem odbiciem 
ducha zachodu, starej latyń- 
skiej kultury, kroczące] za 
wsze ra czele narodów i iu- 
dów w ich zwycięskim po- 
chodzie ku piękniejszej i le- 
pszej przyszłości, do pano- 
wania prawdy nad fałszem 
i dobrze zrozumianej wolno- 
ści nad uciskiem i tyranją. 

Temu duchowi kultury ła- 
cińskiej, naród polski za- 
wdzięcza wiele — bardzo 
wiele, W wielkiej mierze za- 
wdzięczamy mu przedewszy- 
stkiem odrodzenie ojczyzny. 

Jak przed stu kiłkudzie- 
sięciu laty, duchem tym nat- 
chniany, lud paryski zbu- 
rzył Bastylję, a na gruzach 
jej budować począł nową, 
demokratyczną Francję, tak 
t przed laty dziesięciu ten 
sam lud francuski, z „mar- 
syljanką* na ustach, w kar- 
ne szeregi armji zjednoczo- 
ny, poszedł na święty bój, 
który po niezliczonych tru- 
dach i morzu wylanej krwi 
otiarnei;, zakończył się zbu- 
':eniem nowożytnej Bastylii 
-- na krzywdzie I męczeń- 
siwie narodów zbudowacej 
iwierdzy pruskiego 1mperja- 
łizmu. W krwawych zapa 
sach pod Verdunem : nad 
Marną, oraz w tysiącach 


Cena numeru 12 groszy. 
Niedziela 13 lipca 1924 roku. 
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literacki, 
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i 


nownie uruchomiliśmy w 


Fabryka nasza wykonywa 


LIE 


ZEZENA 


innych bitew i potyczek, żoł- 
nież irancuski pod dawódz- 
twem .geniainego swego wo- 
dza marszałka Focha, prze- 
rew krew w obronie nie 
własnej tylko ojczyzny. Zło- 
żył olbrzymią, świętą ofiarę 
na ołtarzu sprawy wolności, 
położył podwaliny lepszej 
przyszłości dla ciemiężonych 
narodów, a w ich liczbie 
przedewszystkiem narodu 
polskiego. Rozumiemy le- 
piej, niż inni, idealizm du- 
cha narodu francuskiego — 
wszak nie na innych, jeno 
na polskich sztandarach wi- 
dniał napis: „za naszą i wa- 
szą wolność”. Rozumiemy 
go i umiemy go cenić, Na- 
zywano nas w Europie „fran- 
cuzami północy*, niechajże 
nam dziś wolno będzie fran- 
cuzów nazwać imieniem „po- 
łaków zachodu“, w Świado- 


Proces hańby i wstydu. 


W Krakowie toczy się proces 
największy, jaki dotychczas kie- 
dykolwiek w Polsce znalazł się 
na wokandzłe sprawiedliwości, 
nietylko ze względu na ilość 
oskarżonych ił świadków oraz 
olbrzymi inaterjał śledczy, lecz i 
ze względu na podstawowy pro- 
blem racji stanu który lawa przy- 
sięgłych i trybuna! mają roz- 
strzygnąć. 

Ud samego początku rozpraw 
dokoła tego procesu poczęła się 
tworzyć atmosfera duszna i tru- 
1ąca. 

Opinja publiczna milczała do- 
tychczas, wsirzemięźhwie oczeku- 
jąc wyroku i nie chcąc wpływać 
w jakikolwiek sposób na tok 
rozpraw procesu. jednak uiesiy- 
chana a depcząca wszelkie ka- 
nony prawa 1aktyka lewicy, sta- 
rającej się steroryzować świad- 
ków, ławę przysięgłych oraz try- 


Konto czekowe P. K, O. Nr. 61553. 


W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę- 


wn 


as Dabrowa, Sotlestio 4, tel. 23. 


rzmiecia żelaza na zimno 1 gorą 
oraz przyjmnje sia stare zużyta 
znow. W warsztatach naszych mechanicznych wyxonywiu- 
jemy wszelkia roboty wchodzące w zakres ślisarstwa | ma- 
chaniki po cenach Konkurencyjnyci. 

Z poważaniem ZARZĄD. 


LESSEE SERAS 


Rok XV. 


Adres dla listów i depesz: 
ISKRA". Sosnowiec 


Prenumerata wynasł: 


zł. 2 j 


Z odnoszeniem miesięcznie: 
d, 2,50 


dzinem i Dąbrową: zł. 2,50 
Z przesyłką pocztową: 
POS LEO Z 


Zagranicą zł. 4, 


Katowieg, Sujan 4 


OO GG5EE:| ZES 
ZAWIADOMIENIE. 


Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić P, T. przemysłowców 
| naszych dawnych odbiotców Iż z dniem I lipca r. b. po- Mi 
*Żosnowcu przy ul. Aleja Nr. 24 


FABRYKĘ PIŁ ima „ZJEDNOCZENIE 


S-ka z ogranicz. odpow. (dawniej 


. PETRYCH i S-ka). 


wszalkiego rodzaju pity do 
ik również i do GE 
do ponownaqo nacina a 


mości, pełnej braterstwz 
jedności ducha obu 4. 
dów, tego ducha, dla H 
go zawsze i wszędzie, w '. 
brej czy w złej doli wais- 
o prawdę i sprawiedliwość, 
owiana hezgraniczńem umi- 
fowaniem o,czyzay, świętem 
i naczelnem pozostało ha- 
słem. 


Choć zdęptana na polach 
bitew francuskich hydra gerz 
mańska szczerzy w bezsil- 
nej nienawiści swe krwio- 
żercze kły, choć hasła te- 
wanżu coraz głośniej Toz- 
brzmiewają w Niemczech, 
Francja i Polska, polączone 
w braterskim uścisku spo- 
kojnie patrzeć mogą w przy- 
szłość, bo przyszłość ta — 
do nich należy, 


Niech żyje Francja i dziel- 
ni Jej synowie! 


bunal, łewłcy, która z jednej 
strony chce odżegnać się ad ma- 
ralnej odpowiedzialności za krwa- 
we zajścia krakowskie, z druglej 
zaś dokoła procesu krakowskie: 
go czyni ustawiczne larum I rwe- 
tes, przyjmując na siebie rolę 
nad-obrońcy morderców  żolnie= 
rza polskiego, postawa niektó- 
rych obrońców z łona klubów. 
sejmowych lewicy, ten cały ogień 
huraganowy z kałubryn paria- 
mentatnych i mitraljez publicy: 
stycznych, skierowany przeciw 
ministrowi sprawiedliwości, prze- 
wodniczącemu Irybunalu dr. Mar- 
kiewiczawi oraz prokuratorowi 
Sozańskiemu, 1e nieustanne jawne 
1 zamaskowane próby zbagateli- 
zowania sprawy i zohydzenia 
władz sądowych, ta wszystku 
zmusza juź dziś do  prolesiu, 
Milczeć dłużej nie można i me 
wolno, 


Steroryzowani świadkowie ca- 
falą swe pierwotne zeznania. 
Obrońcy Bocialistycznł z aplom- 
bem nlebywalym karcą i znie- 
ważaja przewodniczącego frybu- 
mału, Sędziowie przysięgi uchy- 
lali słę od spełnienia swego obo- 
wiazky obywatelskiego z braku 
odwagi cywilnej | z obawy na- 
rażenia sie temu lub owemu w 
razle zasądzenia, następnie 0- 
puszczają coraz liczniej rozpra- 
wy. wreszcie — clou wszystkiego 
— urzadzala straik ekonomiczny! 

Przewodniczacy sądu jest 
przedmiotem ustawicznych 
ata kó w, wreszcie nawet 
interpelacii sejfmoweil Prokurator 
Sozański, drugł cel nienawistnych 
napaści, zostaje przez posła Lie- 
bermana, stale prowokującega 
o trybunał w toku rozpraw, oskar- 
łońy o wpływanie na sędziów 
przysięgłych w klerunku zde- 
komnietowania ławy i wreszcie 
snać, aby „nie drażnić bestii", 
zawieszony w czynnościach bez 
dochodzenia. heż dowodów żad- 
nych, na podstawie golostow- 
nych twierdzeń pos. Liebermana, 
który mimo, 2e, iako członek 
śledczej komisji seimowei miat 
dostęp do wszystkich tajnych 
doknmentów sprawy krakowskiej, 
występuje równocześnie jako o- 
= brnńca w procesie, 

Bagno. z którego wyrosła zbro- 
dnia krakowska, zlonie swemi 
_ mlazmatami i zatruwa dalei. Sy- 
tuacja siaje sie wprost gorszaca. 
Atmosfera zgnilizny zgęszcza się 
coraz więcej dokoła tego proce- 
su, który winien być symbolicz- 
mem uzmystowieniem prawa i 

rawiedliwości ze względów mo- 
alnych | wprost dydaktycznych, 

W tvch warunkach, jakie wy- 
tworzyła czerwona kamaryla kra- 
kanerska dokoła dego procesu, 
dalsze prace l rozprawy nie mo- 
ap? na iym terenie odbywać 
_clpw niezbędnej a nieodzownej 

aży, w skupleniu beznamiętnem 

„AR: R 
_* dosta'nem. w poczuciu wielkiej 
4dpowiedzialności, w świadomo- 
ści niezależnej i niczem nieskrę- 


Uzdrowienie tych stosunków 
staje się konieczne, a io moglo- 
mastapić jedynie po przenie- 
f rozpraw krakowskich na 
{nny teren, który tok procesu Izo- 
łowalby od owego rozgwaru par- 
tylniczych i lakalnych namiętna= 
fei oraz prób wpływów. Czynniki 
i winny poważnie to 
wziąć pod uwagę 
Czesław Gumkowski. 


Rozprawy dzisłejsze rozpoczę- 
dy się z opóźnieniem z powodu 
nieobecności przysiegłego Hir- 
scha, który przybył dopiero o go- 
dzinie 10.15. Na zwrócenie uwa- 
gl przez przewodniczącego, ptzy- 
sięgły Hirsch usprawiedliwia się, iż 
zaspal z powodu niedyspozycji. 

Pierwszv zeznaje dyrektor pa- 
Jłcjl dr. Rebkiewicz Mówi on o 
szeregu wieców, zwoływanych 
przez pps, na których przema- 
wiat poseł Bobrowski. Zeznania 
dr. Rębklewicza o rych wiecach 
maogół pokrywają się z zeznania- 
mi posła Bobrowskiego i śmiało 
 magłyby być składane przez każ- 

dego dziaiacza socjalistycznego. 
Dnia 5 listopada dr. Rębkiewicz 
otrzymał rozkaz rozproszenia tlu- 
mów na ulicy Dunajewskiego, 
"Na oddział policji, który tam się 
udał, padły od strony plantów 
kamienie. Policia broni nie uży- 
a. Dr. Rębkiewicz telefonował do 
posła Bobrowskiego, prosząc go 
o uspokojenie tumu, a po polu- 
dniu zarządził wzmocnienie pa- 
troli I zażądał wojska nie dla 
asysiencji, ale dla wzmocnienia 
policje O godzinie 4 po połud= 
niu odbyla się konferencja w 
województwie przy udziaie władz 
ywiinych i wojskowych na któ- 
ej uchwalono, że zgromadzenia 
Ją się odbywać w obecnośći 
gata rządowego. O pawyż- 
m dr. Rębkiewicz powiadomił 
Ja Marka, który oświadczył, 


KL 


iż dom robotniczy uwałają so- 
cialiści za lokal prywatny i nie 
śclerpią tam policji Wobec tego 
dr. Rębklewicz oświadczył iż zera- 
madzenie odbyć słę nie może i 
zgodnie z rozkazami polecił nie 
dopuszczać tłumu do domu ro- 
botniczego. 


Wieści ważne. 


(Z plam I depesz wczorajszych), 


— Pos. Chłapowskł otrzymał 
wczoraj z francuskiego ministe- 
zium spraw zagranicznych ob- 
szerną notę, zawiadamiającą rząd 
polski a wszystkich szczegółach, 
ustalonych w sprawie konferen- 
cji londyńskiej między Mac Do- 
naldem i Herriotem w czasie 
pobytu plerwszego w Paryżu. 


— Na dzisiejszem posiedzeniu 
komisji administracyjnej uchwa- 
lono odroczyć do roku przyszie« 
go wybory do ciał samotządo- 
wych b. dzielnicy pruskiej. 


— „Kurjer Czerwony“ dowia- 
duje się, że monety złote bite 
będą wyłącznie w Warszawie i 
już w jesieni zostaną puszczone 
w obieg. Ucleczce złola za gra- 
nicę ma zapobiedz rozporządze- 
mie ministra skarbu, mocą które- 
go złote monety będzie można 
wymieniać tylko za złoto. 


— Oczekiwany od dawna pier- 
wszy transport niklowego bilonu 
10-groszowego, bitego w Szwaj- 
carji nadszedł wczoraj do Gdań- 
ska i dziś oczekiwany jest w 
Warszawie. Transport zawiera 
10 miljonów sztuk monet 


— Departament podatkowy 
ministerjium skarbu przystąpi je- 
Szcze w okresie leinim do re- 
wizji przepisów podatkowych w 
kierunku Ich uproszczenia. Do- 
tyczy to w pierwszym rzędzie 
ustawy o podajku przemysło- 
wym, której wykonanie przedsta- 
wia najwięcej trudności technicz- 
nych. 


— Władze gdańskie i polskie 
wydały analogiczne zarządzenia, 
aby przez punkty kontroine na 
granicy polska gdańskiej prze- 
puszczane były tylko te osoby, 
które będą posiadały dowody 
osobiste, zawierające rubrykę 
przynależności państwowej, 


— W Bukareszcie oczekuią 
przyjazdu premjera gre- 
ckiega „A dav erul* do- 
wiaduje się, że celem podróży 
jego jest nawiązanie stosunków 
przyjaciełskich między (irecią i 
Rumuają, które wskutek zmiany 
rządu w Grecji znacznie się o- 
ziębiły. Premier giecki, według 
dziennika, zamierza poinfarma- 
wać się, czy (jrecja nie byłaby 
przyjęta do małej ententy, 


— Sąd doraźny nad sprawca- 
nieudaiego zamachu na procłiow- 
mię odbędzie się w pomiedziaiek 
14 go b. m. ponieważ śledztwa, 
które przybraio sensacyjat Taz- 
miary dotychczas nie zustaio za- 
kończone, 


— Podczas otwarcia wystawy 
policyjaej w Sopotach przema- 
wiat także prezydent policji Fro- 
bess, który wskazał na trudne 
zadania policji guańskiej wobec 
międzynarodowego _ charakteru 
wolnego miasta. Do osiągoięcia 
sukcesów w znacznej mierze 
przyczynia się spręzysta i lojal- 
na współpraca policji krajów o- 
ściennych kolski 1 Niemiec Wi- 
tając gosci zagranicznych mówca 
stwierdzi z zadowoleniem, że 
35 urzędów Europy środkowej a 
1 nawet aż z Dalekiego Wscho- 
au przysiały delegatów na wy- 
stawę. < 

— 


Płacić podatki! 


„ISKR 


niedziela 13 Hoca 1924 roku. 


Echa wyborów do kasy chorych w Sosnowcu. 


Wynik wyborów do kasy cho- 
rych w Sosnowcu był prawdzi- 
wa niespodzłanką dla pepesow- 
ców, którzy, mimo clągłych pora- 
żek, wciąż utrzymują, że oni le- 
dni tylko są istotnymi przedsta- 
wiclelami ludu roboczego w Za- 
glęblu. Aby utrzymać nadal nieu- 
śwladomionych na swym pasku, 
nalwni pepesowcy przypisują swą 
porażkę wyborczą brakowl agl- 
tacjl za p.p.s.; jeszcze naiwniejsł 
twierdzą, że zgubił ich nleszczę- 
śliwy wybór numeru listy, gdyż 
lista komunistyczna oznaczona 
była dwójka, a więc numerem 
listy wyborczej pepesowskiej do 
sejmu i głosujący na dwójkę by- 
li przekonani, że głosują na pps. 
Do trzeciej kategori naiwnych 
zaliczyć musłmy przywódców pps. 
| redaktorów „Głosu Zagłębia“, 
którzy, broniąc honoru p. p.s. 
stwierdzili „czarno na białe”, 
że lista komunistyczna zawdzię- 
cza swe powodzenie 25 tysiącom 
nędzarzy, pozbawionych pracy w 
Zagłębiu. r 

lest to objaw niezwykłej Bez- 
stronności i samozaparcia się 
prowodyrów pariji, którzy wy» 
raźnie mówią, że pps. może mieć 
powodzenie tylko wśród sytych 
1 dobrze zarobkujących robotni- 
ków, z których się ściąga duże 
składki za nic. Jeżeli jednak to- 
botnik pozbawiony jest pracy, to 
ucieka od partji pepesowskiej, 
jak od zarazy, co jest rzeczą zro- 
zumłałą, gdyż partia ta żadnej 
pomocy udzielić mu nie jest w 
stanie. Na co ebracane są kolo- 
salne sumy ze składek człon- 
kowskich i ze zblórek ulicznych, 
pozostaje tajemnicą zarządu pps. 

Aby w jakikolwiek sposób 
wybrnąć z ciężkiej sytuacji z... 


è honorem, wybrańcy pps. do rady 


kasy chorych mają alę zrzec 
swych mandatów w tym przeko- 
naniu, że i komuniści się ich 
zrzekną, co w konsekwencji spro- 
wadzi unieważnienie wyborów, 
w następnych zaś pepesowcy 
„ocb ją się", Nie wiemy, czy p. 
minister Darowski pozwoli na 
takie „odbijanie się? parti pe- 
pesowskiej kosztem członków ka- 
sy. Wybory bowiem każde no- 
ciągają za sobą wielomiljardowe 
wydatki, a kasa chorych w Sos- 
nowcu — powiedzmy otwarcie— 
jest bankrutem. Chorzy czekają 
na wsparcie miesiącami, praco- 
wnicy kasy dotychczas, a więc 
w Hpcu, nie odebrali jeszcze cal- 
kowiiej pensji za maj, skądże 
więc brać tych dziesiątków inil- 
jardów na podirzymywanie walk 
partyjnych, zwłaszcza, że sku- 
ikilem bezrobocia | zmniejszenia 
się zarobków, Składki spadiy du 
minimum, ai tych przedsiębior- 
stwa mie wpłacają skutkiem za- 
stoju. 

Jesteśmy najmocniej przekona- 
ni, że wyborów unieważnić się 
nie da i że pozostałych w ra- 
dzie, po wylściu komunistów | 
pepesowców, 56 członków wy- 
bierze zarząd, który wyprowadzi 
wreszcie Kasę ze stanu tymcza- 
sowości, irwającej bez mala od 
jej powstania, 


Jeśli pepesowcy twłerdzą, że 
porażka ich przy wyborach była 
wynikiem mae, agitacji, to — 
podkreślić musimy — że ze stro- 
ny parlji narodowych nie bylo 
żadnej agitacji, albo raczej była, 
ale agitacja szkodliwa: mimo 
bardzo wielu haseł 1 celów wspól- 
nych pariie narouawe, miast za- 
wizeć blok i ruszyć do wybo- 
rów ławą, zwalczā y się wzaje- 
mnie, 

Chnorująca na manję wielkości 
npr, OCzywisCie pussia luzem, jak 
to zwysia czynić od pewnego 
Czasu. Aie ca puwiedzieć a zwią- 
¿ku pracowiikow przemysłowych 
i bamdlowych? Czemu ci pano= 


Sosnowlec, 13 lipca. 


wie pozwolili na to, by przy- 
wódcy ich nie dopuścili do po- 
lączenia się z resztą parti naro- 
dowych? Czyż już dochodzimy 
da takiego absurdu, że, niezada- 
walniając się rozbiciem społe- 
czeństwa na partje I partyjki, za- 
czynamy rozbijać je na zawody 
I przeciwstawiać krawcom sto- 
larzy, a urzędników prywatnych 
— urzędnikom komunalnym lub 
państwowym? W czyjej głowie 
zrodzić się mógł podobny po« 
mysl? 

Nic też dziwnego, że wśród 
kilkunastu tysięcy członków wspo- 
mnianego związku znalazło się 
zaledwie tysiąc takich, którzy po- 
słuchali wezwania swych: prowo= 
dyrów; reszta przeważnie nie gło- 
sowała, gdyż głosowanie na listę 
zawodową wydała im stę absur= 
dem, a głosowanie przeciw zwią- 
zkowi, do którego należą — nie- 
przyzwoltością. 

Zwycięstwo listy komunistycz- 
nei przypisać należy bezwzplę- 
dnie żydom. Ci listy swej nie 
wystawili. ale wszyscy z bardzo 
nielicznemi wyjątkami głosowali 
na komunistów. Ze na listę tę 
padło sporo głosów socjalistycz- 
nych dziwić się zbytnia nle mo- 
Żna, gdyż program komunistycz- 
ny głosl jawałe | otwarcie to, ca 
panowie socjaliści awijają sta- 
rannie w bawełnę. Walka między 
temi dwiema parljami jest wprost 
niezrozumialą,  temhardziej, że 
dotychczas przy wyborach do 
kasy chorych zawsze pps. i ko- 
muntści szli rączka w rączkę, z 
góry dzieląc między sobą funkcje 
w łnstytucji, do której opanowa- 
nia dążą. 

A może istotnie ppsawcy po- 
nłeśli porażkę dla braku agita- 
cji, a. raczej środków na nią? 
No, te nie straconego: dziś od- 
będzie się żebranina uliczna na 
pisma pepesowskie, choć sto- 
kroć lepiej byłoby urządzić zbiór- 
kę na bezrobotnych, którzy za- 
czynają już ręce wyciągać po 
jaimużnę. Ale co tam głodni 
obchodzą tych panów z między- 
narodówki rzekomo polskiej! 


Kronika. 


Kalendarzyk. 


13 
Aledziia 


Kołysanka. 


Przeciemna cisza... 

A wśród tej ciszy 

Toczy się czaray wóz 

1 drze |a na strzępy, na śrwawe strzępy... 
lak moje serce... 


Przęcicha ciemność, 
Tajemnic pełna | ból 
A od tysiaca świałe: 
Blją sztylety czerwone, drzająca 

1 przeszywają tę ciemoię na wylot, 
lak moie serce... 


Wóz się przetoczył, latarnie gasną, 
Strzępy ciemności. OSirza 00t 
Zoikły w ponurym brzasku. 

Mgia świat oktyła... 

Zamyżam UCZY. 

Spij, serce, śpij! 


Dziś Malgorzaty. 

lutro Bonawentury. 
Wach. słońca 3.12 
Zach. 7.50 


Osobiste. Sosnowiczania, p. 
Bolesiaw branicki otrzymal na 
uniwersytecie warszawskim dy- 
plom doktora wszechnauk lekar- 
skich. 


Stan bezrobocia. W ub. ty- 


goamiu ilosć DeztoDulnych, jak 
również zakwaliiikowanych da 
redukcji, zmniejszyła się o 400 
osób. 
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Ponleważ objaw ten trwa jug 
trzeci tydzień, należy przypusz. 
czać, IŻ zastój uległ przesileniy 
1 nie przybierze już większych 
rozmiarów. 

W każdym razłe, ilość bezra. 
botnych w Zagłębiu wynosi jesz- 
cze około 19 tysięcy osób, na co 
składa się głównie fabryka Hul- 
Czyńskiego w Sosnowcu I w Za- 
wlerciu oraz tow, akcyjne w Za- 
wierciu. 

Chorohy zakaźne w powie. 
cłe. W okresie od 29 czerwcą 
do 5 bhm. zachorowało na tyfus 
brzuszny: w Sosnowcu 2 osoby, 
w Będzinie 1, w Czeladzi 9, w 
Rabce, gm. Zagórze 1; na oepa 
w Zagórzu 1 osoba; napłonicę w 
Sosnowcu i Będzinie po Jednej; 
na błonicę w Będzinie 2; na gruże 
Hcg otwartą zachorowały w Sasa 
nowcu 2 osoby, a zmarły w Dą- 
browie 2 i w Zawierciu 1, Ode 
każono w tymże okresie w ca. 
łym powiecie mieszkań 18, 


14 lipca w Katowicach. Jo- 
tro w Katowicach z racji święta 
narodowego francuskiego odpra. 
wioma będzie w kościele N. P, 
Marii msza o godz, 9 rano, a o 
godz. 11 odbędzie się zebranie 
w konaulacie francuskim przy ul. 
Dyrekcyjnel nr. 9. 


Do mieszkańców Zagłębia, 
Z powodu święta narodowego 
francuskiego w dn. 14 b. m, t} 
iutra domy powinny być ozdo. 
blone flagami. 


„lskierka* w wojsku, One- 
gdaj otrzymaliśmy list zbiorowy 
od żołnierzy 19 p.p. „obrony Lwo- 
wa” z rozwiązaniem łamigłówki 
z ostatniego numeru „Isklerki", 
Pamięć ta o „lskierce* sprawiła 
mam prawdziwą radość. Cieszy 
nas, że „lsklerka” trafia do ko- 
szar wojska palskiego I po żmu- 
dnej pracy staje się miłą rozryw- 
ką naszych kochanych żołnierzy- 
ków. Za dabre rozwiązanie prze- 
słaliśmy dla czytelni pułkowej 5 
tomów książek. 4 

Cła. Na posiedzeniu rady mi- 
nistrów zdecydowana zastosować 
przy nowoprowadzonej taryfie cel- 
nej szereg ulg, mających na celu 
obniżenie cen artykułów plerw- 
szej potrzeby. Ulgi celne wora. 
wadzone będą na przeciąg 3-ch 
miesięcy do 15 października r.b, 

Stosownie do tej dycyzji, cła 
ad mąki żytniej, obniżone iuż a 
7 zt, 50 gr. na 5 zł. od 100 kg, 
zniżone będzie jeszcze o 40 proc. 
Cła od mąki pszenaej, które wy- 
nosić mialo 9 zł. od 100 kg., ob- 
miżono 0 20 proc. 

Mięso świeże, solone i mrożo- 
ne, które w myśl nowej taryły 
celne] opłacać miao cła w su- 
mie 15 zł, przywożone być mo- 
że pes cła. 

Cio od obuwia skórzanego I 
płóciennego opiacać będzie w o- 
kresie ulgowvm 60 proc, ostat- 
nio ustalonych stawek, cholewki, 
witerźchy, podeszwy, branzle i 
oucasy—80 proc. ostatnio wpro- 
wadzonyci stawek. 

Również 8) proc. nowówpro- 
waazonych stawek celnych opta- 
cać będzie w terminie ulgowym: 
płótno bawełniane, Surowe, bię- 
lone, meiceryzuwane, barwiane, 
dalej tkaniny wełniane, czesau: 
kowe i ihne, sukna włoścjańskie 
i tkaniny p-twelniane. 

Saletra wabniowa | azotnlak, 
za który cła podług nowej tary- 
iy wyoost 5 zł. od 100 «g., pla- 
cić będzie 10 proc. tej stawki. 

Walka z drożyzną Dnia 10 
lipca oaDyra się W inINiStEr|UA 
przemysłu i handlu, pod przewo* 
dmciwem p. ministra Józefa: Kie- 
dromia, konferencja pomiędzy 
przedsiawicieiami mynów wSzysi- 
kich dzielnic Polski, a orsedsta- 
wicielami rządu 1 wydziąlu zaud- 
patrywamia m. sl. Warszawy. . 

W wyniku obrad okazata się 
koniecznuść obmzemia iaryt na 
przewóz mąki, co umożiwiioby 
dowóz mąki Z technicznie wyso- 
ko stojących młynów poznańskich 
i kaliskich do Warszawy I dd it“ 
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nych centrów przemysłowych po 
cenach znacznie niższych od o- 
pecnych. 

Konkretne propozycje przedsta- 
wiło miolsterjum przemyslu i 
handlu komitetowi ekonomiczne- 
mu ministrów, który na majbliż- 
szem posiedzeniu poweźmie os- 
tateczną decyzję. 


Ze sportu. Dziś na ‘boisku 
T. S. Victoria, przy ul. Długiej, 
odbędą się rewanżawe zawody a 
mistrzostwo klasy B, podokręgu 
gosnówieckiego, pomiędzy k. s. 
„Sosnowiec 1*—t. s. „Victoria I”, 
O godz 3 popoł. zawody o mi- 
gtrzostwo klasy C. drugich dru- 
żyn tychże klubów. Zawody pro- 
wadzić będzie sędzia z Krako- 
wa. Powyższe zawody budzą 
wielkle zaiteresowanie wśród kół 
sportowych i sympatyków sportu 
w Zagłębiu. 


Normowanie stosunków. W 
związku z ogólnem normowaniem 
stosunków w naszem górnictwie, 
kopalnie zawladomiły pracowni- 
ków biurowych I służbę technicz= 
ną, lè od dola 1 sierpnia r. b. 
wprowadzona będzie 8 godzinna 
praca. 


Wolne miejsca w policji, 
Skutkiem wysłania części policji 
na granice państwa, będaińska 
komenda powiatawa przyjmuje 
zgłoszenia kandydatów, pragną- 
cych poświęcić sią slużbie poll- 
cyjnej. Kandydaci muszą posia- 
dać; obywalelstwo polskie, wiek 
od 23 du 45 lat, zdrową i silną 
budowę i muszą się wykazać od- 
byciem służby wojskowej. 


Wakacje na całej linji. W 
dolu onegdajszym nle zanoiowa- 
na w Sosnowcu ani jednej kra- 
dzieży. Widocznie i złodzieje wy- 
jechali na wywczasy. 

Operetkowa propozycja. 
jeszcze przed wojną ówczesne 
władze kolejowe posianowiy wy- 
budować tunel na przejeździe ka- 
tawickim w Sosnowcu, lecz wy- 
konanie zamiaru uniemożliwił wy- 
buch wojny. 

Nasze władze kolejowe, po 
zbadaniu sprawy ma miejscu, 
przyszły również do przekonania, 
dż tunel ten jest nieodzowny, z 
różnych jednakże powodów rea- 
lizację projektu wstrzymywano. 

Ponieważ brak tunelu stat się 
obecnie dotkliwą bolączką, ma- 
glsirat sosnowiecki zwrócił się do 
władz kolejowych z zapytaniem 
kiedy wreszcie rozpocznie się 
robota tunelu, nadmieniając, iż 
ze względu na pilność Sprawy, 
gotów jest lącznie z tow. budd- 
wy tramwajów przyjść z wydat- 
ną pomocą przy budowie, Na to 
z dyrekcji kolejowej magistrat 
otrzymał obszerne pismo, w któ- 
rem władze kolejowe zaznacza- 
ią, iż z powodu braku kredytów 
do budowy tunelu przystąpić nie 
mogą, gdyby jednak magistrat 
chciał projekt zrealizować, kolej 
gotowa przysłać plany, za opłatą 
3 tystęcy złotych] 


Tępienie partaczy. Policja 
sosnówiecka puciągnęla do od- 
powiedzialności kilkudziesięciu 
Fartaczy, którzy, mie posiadając 
żadnych świadectw uprawniają- 
cych, prowadzili różnego rodzaju 
warsztaty, 


Zgwałcenie. H. K, z Kró- 
lewskiej Huty zameldowała, iż 
niejaki Abram Kupka z Sosaow- 
ta dokonał na niej gwałtu, Spra- 
wę skierowano do sądu, 


Śmiertelny wypadek. Na ko- 
palm Paryz w Dąbrowie, skut- 
kiem obetwania się węgla w je- 
'dnym z numerów, zoslah przy- 
fnieceni dwaj znajdujący się w 
przodku górmicy. 

Kiedy przybyła pomoc | wy- 
dobyto przygniecionych, okazało 
się, (ż Wiadysiaw Lulński już 
Mie Żyje, drugi zaś, Dlauisiaw 
Zimnik, zostat smienielqie potit- 
zony, W stanie ciężkim odwie- 
Hono Zimnika do Szpitala ŚW. 
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Barbary, zwłok zaś Dullńskiego 
do kostnicy tegoż szpitala. 

Czyje klucze? Na ulicy 3 go 
maja w Dąbrowie znaleziono pęk 
kluczy, które odebrać można w ka 
misarjacie policji. 


Z karty żałobnej. 


W majątku swym Mochowo 
zmarł w marcu r.b. ś.p. Józef Za- 
krzewski. Był on osobistością in- 
dywidualnie wybitną w Zagłębiu 
Dąbrawsklem. jego rzutkość 1 
temperament znalazły odpowie- 
dni grunt dla Jego działalności, 
Jaka pracownik w tow. akc, hr. 
Renard, następnie w firmie A. 
Delchsel, znajduje pełne uznanie 
z powodu swych zalet charakteru, 
zarówno u pracodawców, jak ko- 
legów 1 robotników. Firmę A. 
Deichsel zmarły opuścił dia stwo- 
rzenia towarzystwa w celu €ks- 
ploatacji wynalazku dra Stanisła- 
wa Łaszczyńskiego, mianowicie 
materjału wybuchowego „Mie- 
dziankit*. Towarzystwo miało na 
celu wyparcie „dynamitu”, Sta- 
rąwszy na czele nowego towa- 
rzystwa, dzięki niepospolitej eger- 
gii zmarłego cel został osiągnięty. 

Niezależny i lotny umysł Zmar- 
łego, z gimnazjum jeszcze pra- 
wadzł Go do więzienia jako po- 
litycznega przestępcę. Sosnowi- 
czanom pamiętne są mowy obec- 
nie zmarłego do „towarzyszy“ 
podczas dni wolnościowych, któ- 
re to mowy cechowały szczery 
patriotyzm | obywatelskość. Za- 
głębie opuścił zmarły, aby w 
swym majątku Mochowo odpo- 
cząć po uciążliwych zajęciach prze 
mysłowych i zacząć pracować na 
roll, ponieważ, pochodząc z zie- 
miańskiej rodziny, do ziemi czuł 
pociąg. Niestery, dawna choroba 
serca przecięja zbyt wcześnie pas- 
mo jego żywota. 

Zmarły na terenie Zagłębia zna- 
ny był nietylko z energii czynu, 
lecz również z niezwykle hojnej 
oharnosci na wszelkie potrzeby 
odradzającej się Ojczyzny. W no- 
wej tol, jako ziemianin, mógł 
długo świecić pod tym wzgłędem 
przykładem, 

Niech Mu ziemia lekką będziel 


Ze Śląska. 


Robotnicy skłonni do 
ustępstw? Komisia warszawska 
która przybyła do Katowic pod 
przewodnictwem inspektora pra- 
cy p. Klota I przedstawiciela mł- 
nisterjum handlu p Cybulskiego, 
odbyła z robotnikami zarówno 
jak i pracodawcami szereg kon- 
ferencji. Ze strony przedstawicieli 
organizacji robotniczych dano ko 
misji do zrozumienia, że robatni- 
cy skłonni są do ewentualnych 
ustępstw, ale muszą mieć dowo- 
dy na to, że bez ofiary ze siro- 
ny robotników istotnie nie ma 
żadnego wyjścia z położenia. Na 
skutek tego oświadczenia termin 
lokautu, jak już donosiliśmy, od- 
roczona do 18 lipca. W między- 
czasie Inna komisja rządowa pad 
przewodnictwem inż. Widomskie- 
go skrupulatnie bada staa po- 
szczególnych zakładów przemy- 
słowych. Sprawa przedstawia się 
tak, że jest nadzieja złagodzenia 
konfliktu. 


Protest urzędników wiel- 
kiego przemysłu. Źwiązek u- 
rzęaników 1 fumkcjonarjuszy, za- 
trudmonych w wieikim przemyśle 
śląskim, wysłał do generalnego 
inspektora pracy p. Klota pisma 
z protestem, ponieważ urzęani- 
ków nie przypuszczono do oorad 
parytetycznych w sprawie no- 
wego uregulowania czasu pracy. 
Urzędnicy zaznaczają, Że i związ- 
kı tobolnicze Są za tem, aby 
urzędnicy byli reprezentowami 
przy tak ważnych obradach. 


Datsze wypowiedzenia. Zz- 
rząd kopalni „Emmy“ zwolni z 
dn. 15 lipca 274 rabotników, 1 
sierpnia również 274, a 300 ro- 
botników zwolniła się samych, 
wyjeżdżając do Francji da robót 
górniczych. Kto zaś z pozosta- 
łych robotników nie zgadzi się 
na 12-godzinny dzień pracy, zo- 
stante wydalony (o ile toczące 
się układy nie postanowią cze- 
goślnnego). 


Skutki bezrobocia doikliwie 
dają się we znaki w całem ży» 
ciu gospodarczem Sląska, prze- 
dewszystkiem (oprócz robotni- 
ków), kupcom. handlarzom, rze- 
mieślnikom i gosoadarzom, gdyż 
dziesiątki tysłęcy ludzi, pozosta- 
iących nieomal bez grosza w kie- 
szemi, niczego kupować mie mo« 
gą jaskrawym iego dowodem 
był przebieg sobotniego targu w 
Katowicach. Zwiezione z oko- 
licznych wsl z dalszych okolic 
olbrzymie zapasy jarzyn, owoców, 
masła, jaj, piętrzyły się stosy TÓż- 
nego mięsłwa, lecz mimo żniżo- 
nych cen brak było kupujących, 
albo raczej pełna było klienteli 
z kleszeniami pustemi, ludzi któ- 
rzy zadowoliwszy się widokiem 
niedostępnych dla nich cudów, 
odchodzili z pustemi kieszeniami 
i torbami, a puściejszym jeszcze 
no ""zedtem żołądkiem. A również 
i aniarze me nie „utarżyi”, 
jak mówi się w gwarze śląskiej. 


Z rynku towarowego 


Warszawa, 12 lipca. 

Manufaktury letniej sporo sprze- 
dano w ostatnich czasach. Białe 
towary Poznańskiego były tań- 
sze o 10 prac, niż poprzedniego 
tygodnia. Towary bielskie po u- 
kończeniu strajku są a 20 prac. 
tańsze od łódzxich. Białostockie 
mają teraz większy popyt. Ceny 
manufaktury krajowej już nie są 
wyższe od ceny zagranicznej, a 
nlektóre towary krajowe są już 
nawet fańsze. Hurtownicy twier- 
dzą, że w razie zwiększenia kre- 
dytu rządowego manutakiura sla- 
miele jeszcze o 10 proc. Duży był 
popyt na „haki 

Nici są pod wpływem dużej 
konkurencji, mimo, że mle znać 
już u hurtowników dawnego uga- 
niania się za gotówką. Przędzal- 
nie żądają tylko gotówki za su- 
rowlec bawełniany. Dużo ma- 
łych fabryk uległo likwidacji. 
Zmianę cen zanotowano w kle- 
runku zniżkowym w niektórych 
fabrykach. 

W dziale chustek ruch był 
mnieiszy. Szczególnie wioścjanki 
kupują malo chustek na głowę. 

Konfekcii sprzedaje się teraz 
coraz mniej, ponieważ sezon już 
minął. Trochę większy popyt jest 
na konfekcję zagraniczną, nieraz 
tańszą od kralowej. Niektóre fa- 
bryki miejscowe się hkwidują. 

W dziale tuiw i wyrobów 
szmuklerskich był trochę większy 
ruch. Taśmy jedwabne miały 
słabą tendencję. Za kilo płaco- 
no 8 dolarów. Hafty cieszyły się 
popytem. 

W haadlu wyrobami tytunia- 
wemi był zastój. 

Handel papierem mial słabą 
tendencję pomimo znaczaego ob- 
miżenia taryfy celneę Nie robio- 
no zamówień zagranicą, bo kra- 
jowy papier jest teraz o wiele 
tańszy. Fabryki opuśchy wpraw- 
dzie nieoficjalnie 15 proc, ale 
huriowaicy sprzedaią jeszcze o 
15 proc. olżej, aniżeli fabrykanci, 
dając na kredy. Gdy. zaś kto 
płaci odrazu, to dostać może je 
Szcze taniej. 


Kupujcie 
swój u swego! 


SA 
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Ważne dla pracodawców. 


Nakladem Rady Zjazdu przemysłowców górniczych 
w Dąbrowie Górniczej wyszedł z druku: 
Zbiór ustaw i roznorządzeń o obowiazkowem ubezple- 
czeniu od wypadków nieszezesiiwych 


DDBTDODTDZZZATE: 
Mały zysk, duży obrót!!! 
ZAWIADOMIENIE 


Urzędy Państwowe, instytucje 
Jowy, 0 akierawywanie wazelkiej 
koraiemdpakigod zmienionym adresem: Sosnowiec, 


"Upraszam tą drogą, 
prywatne i Świat Handi 


rych 829 


uł. Szenowska 


dal osobiście. 


Spirytus dt celów feran 


399 


zawierający: austrlacką ustawę z roku 1887-go o obowlązko- = 
wem ubezpleczesłu od wypadków (znowelizowaną ustawę 
polską z dnia 7-go lipca r. 1921-go), statut zakładu ubezpie- 
czeń ad wypadków we Lwowie, taryję opłat I t p. 

Gena egzemplarza w oprawie 4 zł, (z przesyłką 4.35 zł. 
Wysyła się po wpłaceniu należności na konto P,K.O. Nr. 100.212, 


(ia Zjazdy przemysłowców góralczych w Oądrawe Góralice). 


Mam zaszczyt zawiadomić mieszkańców ul, Szenaw= 
skiej | sąsiednich, iż znajdujący mię na tej ulicy kaadel 


win, wódek i tytoniu 


w domu Nr.36, przeniosiem z dniem 9 lipca r.b. pod Nr.28 
do domu p. Raranowej. gdzie będę takowy prowadził na- 


Staraniem mojem będzie dać Sznownej Klijentelł so. 
lidną i fachową obsiugę, wzamlaa za co, licząc na przy 
chylność i poparcie, puzostaj 


Z noważaniem ANTONI WÓJGIE. 
Piwo Warszawskie „Haberbuscha“ 


340-3 


‘Anemoameuap Sn]AJIig 


Z DO SOTO DOGS STOW, 


UBDEDZZZDBDDODODOZDZZOZOZ=ZEOT 


Choroby 


T. 


wszelkiego rodzaju. 
nie skutkowaiy, mogą być wyleczone przez 
magnetopatyczne leczenie, 
uzarowiono tysiące, 
uzdrowionych osób jes* do przeglądnięcia, 
dyczne, influencyjne i magoetyzmem osobistym. 


Santura 
Magnetopath, egzaminowany mistrz zakonu oxnłtyzmu ł teozafji. 
Mysłowice, Górny Sląsk, ulica Piaskowa 48. 
Godziny przyjęc: przed połudn. od 9 — 12 f po połudn. od 3—6. 


przy których lekarstwa 


Przez ten sposób | 
Wiele podziękowań 
Leczenia przez prądy fera- 


KINU „ZAGŁOBA“ 


Dziś miedziela 14 lipca ostata: dzień 


„POD MASKĄ“ 


Od poniedziałku 14 lipca I dn! następce 
u Mosumentany dramat w 10 akt 


senszcy|no-awanturniczy 
dramat w 6 aktach 


„Bojownik o wolność 
osnuty na tle głośnej powieści Fr. Szyłlera „WILHELM TELL. 
Dla zachowana ca'ości wrażenia oble serle będą demenstrowane razem. 


damiertany kupić. 24 połówkę 


00-10 sztuk wywrotek 


3,4x 600 m m. 


nowych lub używanych. 


Łask. oferty prosimy skła- 
dać pad Nr. 3105 do Admin 
niniejszego pisma. 350 
i 


TELEGRAMY. 


(Przez telefon.) 


Kontarencia 
prezydenta Worciechowskiego 
z gen. Sikorskim. 


Warszawa, 12 lipca. 

(Tel, wi.) Minister spraw woj- 
skowych gen. Sikorski bawił 10 
b. m. w Spale dla omówienia 
z prezydentem Wojciechowskim 
najważniejszych aktualnych za- 
gadnień wolskowych. między In- 
nemi prezydent wysluchai spra- 
wozdanie ministra o przemyśle 
wojennym. Omawlano także spra- 
wę zasadniczej rewizji organizacji 
armji na stopie pokojowej | wpro- 
wadzenie w życie wniosku gen, 
Sikorskiego o zmianach w umun- 
dorowaniu w kierunku zaprowa* 
dzenia przejściowego umunduro- 
wania odświętnego. W ciągu kon- 
ferencji poruszono też sprawę 
usosażepia oficerów i podofice- 
1uw. 


KINO „ZAGŁOHA* 


w > mach 


Znowu nanady bandyckia 
na kresach. 
Warszawa, 12 lipca. 

(Tel. wl.) Wedle otrzymanych 

dziś przez ministerjum spraw we- 
wnętrznych wiadomości, pa dluż- 
szej przerwie dokonano nocy u. 
bieglej znowu 2 napadów ban- 
dycko-bolszewickich na kresach. 
Banda, przybyła z za granicy ro- 
gyjskiej w sile 15 uzbrotanych 
opryszków napadła na zaścionek 
Kobyle Głowy w pow. nieświe- 
skim, obrabowała go doszczętnie, 
poczem zbiegła Dieścigana za 
granicę. Tej samej nocy dokonana 
napadu na wies Wyry w pow, 
brzeskim. W walce z bandytami 
raniony został jeden posterunko- 
Wy P. p. 


W sprawie strzelaniny pod 
twierdzą modilńską, 


Warszawa, 12 lipca. 

(Tel. wł.) Sprawcy strzelaniny 
pod Modlinem, o czem donosi- 
liśmy wczoraj, zostali ujęci przez 
władze policyjne i przewiezieni 
do Warszawy celem skonfronto" 
wania ich z ciężko rannym koa 
mendantem patrolu policyjnego. 
b 


Interwencja rządu na Śląsi 
Warszawa, 12 lipca, 

(Tel. wł.) Z ministerjum pra: 

1 opieki społecznej kamunikują 

nam o wynikach interwencji rzą- 

du na Górnym Śląsku co nastę- 

puje: komisja rzeczoznawców pod 

przewodaiciweia p. Widowakiega 

kończy swe prace w przyszłym 

tygodniu. Na podstawie raportu 
tej komisji, do której zarówno 


L 
1 a „JSKRA* — meddela 13 Wycw 1924 roku. Ne. RZ 


00000000000€5000:0000000300000€||3909950093023750003093033039935335 


OPTYK Spec. ; : 
I: vis à vis Dorsa WT. 


TELEFON Nr. 248, 


emmena 


pracodawcy, jak i robotnicy mają 
łne zaufanie, rząd będzie mógł 
przedsięwziąć zarządzenia dla zła- 
godzenia kryzysu gospodarczego, 


Likwidacja 
klubu „chilborobów". 


Warszawa 12 lipca, 
= (Tel, wi.) Patwieraza się wia- 
 domość, że z klubu chliborobów 
trzech poslów wystąpiła i prze- 
 nmlosło się do klubu ukraińskiego, 
Są niemi: ks. llkaw, pos. Melpyk 
4 Tułczak. 


Prezydent parlamentu fran- 
 Cuskiego przynędzie do Polski. 
Berlin, 12 lipca. 

(TeL wl.) Jak donos! prasa tu- 
 tejsza, prezydent izby francuskiej 
4 najbliższym czasie ma przybyć 
do Warszawy celem nawiazania 
osobistego kontaktu z wybituymi 
_ działaczami polskimi. 


Sowlety a ilga narodów. 
Moskwa, 12 lipca. 
(Tel. wł.) Na posiedzeniu mię- 
 dzynarodówki związków zawodo- 
wych oświadczył Zinowjew, że 
ma jesiennej sesji ligi narodów 
będą już reprezentowane sowiely, 


Widział Włoch w konferencji 
londy ńsciej. 


Rzym, 12 lipca, 
_ (Tel wł) Mussolini nie poje- 
dzie na konterencię między-so- 


Pogoda na dzić. 


Dość pogodnie, cieplej, wiatry 
lokalne, 


da ora oa O CZ Y 


a medycyny R. SOBANSKIEGO 


4182—17 


"TAIŁAWY DOASKE 


Ake. Tow. DRUKARSKIEGO i WYRAWNICZEGO 


=== AURIE ACID” $ A 


Sosnowiec mica Dębliśska M. 1. 


4 WYRONYWOSA WSZELKIE RORITY 4 
U ZAKRES DAUKARSTWA WCHIDINCE, 6 


s OSKAR EINHORN 


ZAKŁAD OPTYCZNY 
i skład aparatów pomocy naukowej 
WARSZTAT REPARACYJNY. 


torszszezscetdey 


Giełda. 


Warszawa, 12 lipca. 
Giełda nieczynna. 


GIEŁDA GDANSKA. 
Gdańsk, 12 lipca. 
(Notowania w guldenach) 


Dolary — 5,78 
1 złoty — 1.105, 


Rozkład Jazdy pociągów 


ohowiązujący ou dnia | czar wea 
1924 roku. 


Przychodzą do Sosnowca: 


Z Warszawy: 7.40, (posp) 18.06, 
20.55, przez Uębiln 13,55. 

Z Piotrkowa: 2.15. 

Z Częstochowy: 10.55, 13.05, 17.35, 
23,30, 
Z żawiercia: 9.55. 

: 4.55, 6.05, 8.34, 15.35, 

17,00, 21.3; 


a 
Z Katowic: 0.09, 4.54, 6,54, 8.12, 
8.47, tpuap.j KUUŻ, 11.39, 12,54, 13,34, 
lub, 15.06, 16.10, 17.30, 18:27, 20.48, 


22.24, 23.14, 

Z Granicy: 1.28, 4.25, 7.17, 12.10, 
16,20. 

Ze Szczakowy: 22,35, 


Z Lubina 5,15, 
Ze Zdoibunowa 20.22, 


Dworzec radomski, 
Z Kazimierza: 746, 1445, 2042, 
23,4», 


Odchodzą z Sosnowca: 


Do Warszawy: 517, IW, 2230, 
przez Dęoio Iiis, 

Do Piotrkowa: 14.25, 
os Częstocnowy: 2.00, 11.45, 14.10, 
17.33, 

Do Zawiercia: 

„ 4ąbkOw: 
15.10, tiki, 24.18, 


100, 
3d, 625, 1341, 


Do Katowie: 3.10, 6.10, 7.21, 
740, dy, JU, Il, Il IAU 
15.41, 1444, posp) IAI, 20.47, 4100 
24,37, 204, 


sa Granicy: 100, 4.15, BIO, 1300, 


Do Łuoibunowa 5,52, 
Dworzec radomski, 


Do Kazimierza: 529, 14.17, 19.50, 
2120 


ZAKŁAD 


283 3 


"A. KON 


POLECA: najnowszych systemów opaski rupturo- 
we do naiw'ększych przepuklin. sztucz. 
ne nogi sysiermu Marksa i zwykłe apa- 
raty, gorsety ortopedyczne | inne. 


Mię mwgisze tyg aystazo na III Miga Wschodnich, 


ORTOPEDYCZNY 
W BĘDZINIE 
KOŁŁĄTAJA 28. 


pawlina 


Obwieszczenie. 
Komornik Sadu Usięg wego w Sosnowcu rewiru 3 zamieszkały 
w Dabrowie przy ui. Ulmana Nr. 2, na zasadzie art 1030 P. C, 
obwieszcza, iż w dnm 17 lipca 1924 r. o godz. 10 rana w Dąbro- 


wle w kopalni węgla „Ksawery* należącej 
skiego, to jest w miejscu przechowania przedmiotów, 
sprzedaż przez publiczną Mcytację w li li terminie, 


do Władysława Dydyń- 
odbędzie się 
aszacawanych 


na 6 miljardów mkp. a nalezących do tegoż p. Władysława Dydyń- 


skiego  skiadayących się: 


z dwóch pomp wodnych 


i lokomobili 


„ Walła* w komplecie na pokrycie długu na rzecz p. Anastazji Mazurek. 
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| bronne OUŁOSZENIA, z 


Kupno t sprzedaż. 
5 gruszy za wyraz. 
(moca „łużouoawbii” PH, 12 w 
dobrym stame w ruchu do sprze 
dai Wiadomość: Zakady mecaa- 
Lagao, Sosa cwiec—rugoń, 
ED 


ska s. 
ger ze składa apieczoegu zè sio- 
łami 1 pu.płem do sprzedania, 
WIN adi, aptera. D21 
SPrzecam arep spożywczy w do- 
Brym punecie i umeDiuwapie mie- 
sakalne, Lena pizysiępua, Wiadumuść 
Dadi Jornicza, 300ieskiego, sprze- 
Gat garet, osemast a3 
Turiepiaa Maieckiego I pokój stolo- 
wy ara do sprzedamią, 30400= 
wiec, Pitsudskiego 15, m, 17, 4-2 
sadza vitasa! Do sprzędania mu 
tOCyKi Marki ST. A. 3. © HP. 
„ w bardo dorym sta- 
tolugraticzny Ż/4% £ ka- 
jekiywem, L. et niet 


Maja 13, RÓ 
D” sprzećao:a harmonja arumatyci- 
oa pedaiowu. Miowce, podjaż 


Guwa 0, Nowiâki. 208-1 
przedam barminję chromatyczną 
thanus 44x44) Fogum, Fiorjaessa 
MAI 
rzewnego węgla | karoolineum do- 
stac można zawsze u LEmaUw'Cza 
BUSHOWI, Łygawałź, 0008 Gumu La- 
Guwekie 14 
gunas dumes, messkane widne 
Oras maseyug do szycia. Konsta- 
tysow, Kudutmicza 13. s 
Baot Du spraeGania piss Dul- 
dog slétni, «a pohora twsa | 
citery serenigipedmiu tygo muwe, 
Mqsum:ce, bpomara (2, A Krysi 
kowski. KLOI 
pranmueny w tomis du spreda» 
na garderubę, odauwie | i00€ rite 
czy. Wytas amy saCeai ma lula i 
ma obuwie. Nautsaiu solidae ODuwiE, 
dosgowiec, go Maja iv, zm 
2 


M” „Poch* saras sprcouem, 
<damów:ec, El, Wysuka 4, m i, 
(I eer go sQiatdania kiaywe 
gamskię paltu, liykuUnuwa jtd- 
weona sukua, pait pmuywè uŁEWO- 
be | rowie damaaie raeciy, Wiado- 
mość, Ląbruwa, Ląbiuwa.a s4 w 
pouworie Ga prawu, « P. 263 
Gwak j6ski | karcie 03 gumach 
tanw syrzedam Aadówdm Fi 
uuddlasiczu «4, «4 


NO 


Komornik Sądowy Włoczewski. 


Sep apożywczy z mieszkaniem i 
dumek na ul. Sieleckiej 3U, do 
sprzeu zmia. Oferty pod „Sklep* pro- 
szę naasyłac do „iskry“. 348-2 
Z powodu zmiany interesu zupełna 
wyprzedaż mebli, vraz fortepian 
po zniżonych cenach, Towarowa 9, 
m. 8. 356 
[Do sprzedania dom piętrowy z o- 
grudem owotuwym Tamże farte- 
pian. Wiadomość: Ząbkowice, Dokto- 
rowa Nowacka 355-7 


NA 
kŁosady i prace. 
Zaoliarowane 5 groszy za Wyraz, 


czeń Ślusarski z praktyką 1—2 

letnią potrzebny do Fabryki Ha- 

celi „Podkowa* Sosnuwiec, Wiejska 5 
3:6 


poszukuje się 2-ch zdolnych blacha- 
rzy za dobrem wynagrodzeniem. 
Zgłaszać się: Przedsiębiorstwo bla- 
charsku-uekarskie, Adama  Hessego, 
Sosaowiec-rogoń, Zrednia nt, 17, 
potrzebni chłopcy do nliczne| sprze- 
Gazy gazet w fili „iskra Dąbra- 
wa. 353-3 


l roszukiwene 3 prosze ża wyraz. | 
—-—-- || en 


Aq oda panienka poszuknje zajęcia. 
av3 Najchętniej do sklepu. Zglosze- 
nia do „iskry“ Będzin pud „Poszuku- 
laca*. 300-1 
OSR inteligentna młoda. znajaca 
się na gospodarstwie, ti. gotowa- 
mi, szyciu | t. p. przyjmie posadę od 
zaraz lub późwiej. ai is 
prtelgentoa panna poszukuje posady 
sklepowej lub na wyjazd do po- 
mocy pani domu, albo jako bona do 
Starsiegu dziecka. Wiadomość "iskra" 
Dąbrowa, 353 


—Lommo>m„m„> 
| Lokale. | 


5 groszy ża wyraz 


w okolicy bl. Dalekie, w dosnow= 
cu poszukuję pokoju be z mebli. 
Czynsz zapiacę zgory za 6 rz J 
Łęwszema piśmieone du adni. „ski! 
pod |. B. Żaw-l 
jp vie na mieszkanie 2 mężczyza. 
gusnowiec pugon Czeładzia 13. 
Paliga. dA 
gean kawaler, katolik, pusaukuje 
umeblowanego prayawuicie pudu= 
lu. egubzenia pod „sulidny” du adm. 
„iskry”. SIE-2 
we uszkanie pokój z kuchnią, duże 
VA | p. w nędziuie, nica S-eleCKA 
47, zamienię na mniejsze, lub Quży 
puiedyncz; pokój w Dośnuwcu, Fu 
tu, ŁaLa ik, Labri we 1 UKULCACH, 
Unes ti Artu 5 


Sosnowiec 


ES R SE 
Zawiadamia, iż nadszedł duży transport ama- 
torskich APARATOW FOTOGRAFICZNYCH. 
= = CENY KONKURENCYJNE. 


5 groszy za wyraz, 


| Różne. | 


Beraren pudiug najnowszycn wy» 
makan, wruczam w krótkim ctas 
sie Łaskawe zgłoszenia do Iskry. pod 
Bochalieria*. 1281 
Sstoa pisania ma maszynie orat 
Diuaro pisania | przepisywaniapiam 
Hermana Lewvowicza, Będzia, Są: 
czewsia 79 uczy pisać sa maszynie 
systemem amer. Wydaje świadęctwa 
z ukonczenia Ganei 1587-26 
Kroma z urządzeniem | miest 
kanem w móiejstowyści ludnej I 
tabrycznej w Zagięb, Dabrow, vis a 
va ewura koiejowsgo, w punkoę 
najwi kasdluwym jest do OdRIĄ. 
penia w ciągu miesiaca lioca f D 
Zgoszznia piśmenoe „skra* K.Z 
Wotl. zgubił Si 
Te" ol -spbit marke od woni 
ne, 134. 312-2 
suiega sig kupującego badkę Ra 
0 warpłu, Główna 2, pocieważ 
Dudka ta jest w pruceśle, 321-1 
powa koidrr przyjmuje zamó- 
wienia s wszsnych 1 
nych malerjałów, orst mg watę 
przegrępiuwuje. Sosouwiec Aleja 32, 
róg Kudnej, 3w 
Gapira: mauczam metodą łat 
wą | krótką w przeci. mięną 
ca. Sosnowiec, Żygmunia |. 347 
Us" 7 kissy mote wyjechać na 
koadycję. Wiadomość w nts 


TZursy kroju sukien, bielizny, hafl 
Aà biały, kolorowy, siatki, Pa ukoń- 
czeniu świadectwa. Sosnowiec Kolłą- 
taja 11, Nowakowska. 325 
posesie lekcji stenografji polskiej 
systemem Gebelstergera. Olerty 
do aom. „iskry* pod A. B. 361-2 
M agazyd i Pracownia Wyrobów Ry- 
AYA marsko-Galanteryjnych F. |anson 
w sosnowtu, ul. Warszawska I. 10. 
Niniejszym zawiadam.am Sz, Klijente 
lę, że z dniem 1 lipca r.b. wznawiam 
swoją pracuwmię. Przyjmuje obsta- 
lunki i reparacje. 354-3 


zzz nm 
Zgubione dokumenty. 
4 piusze za wyraz, 


pomagala Stefan zgubił książeczkę 
wojskową wyd. przez PKU Bę: 
292-1 
W pociągu 2 Dabruwy do Myszko- 
wa zpubłono rosyjskie dokumen: 
ty: akt ślubny wyd. przez urząd sta: 
nu cywiinego miasta Ufy i świa- 
dectwa urodzenia miasta Czyta na 
lmę Marja kowalska, Łaskawy zna- 
lazca zwróci do „lskry*, Dąbrowa za 
wynagrodzeniem. 293-1 
uszczyk Walenty zgubit kaiążeczką 
J Kasy Chorych wydaną pizezaxony 


azin, 


„Fiora”, 
ge książkę kasy chorych wy- 
daną pizez t-wa saturn na imię 
Kazimierza usiukarskiegu. 801=1 
NĄ Easy Malota zgubił kuiążecz» 
uę wojskową wydaną przez PKU, 
SOSNUWIEC -406-2 
Gz Wójcik zgubił parttel za- 
wierujący ksjązeczkę Wajskową 
wyuaną przez PKU dędziu, legityma" 
cję związkową 1 pieniądze. łaskawy 
zpalazca pieniądze zalrzyma, a dowo: 
dy wroci du „iskty” dędzia, 920-1 
KĘ Jan zgubi kslążeczwę kasy cho* 
tych wydaną |przez kup. „ro: 
dzee 1”. y 322-2 
urxowski Kazimierz zgubił legity= 
J matję od wypiaty, wyd. przez op. 
„olora”. CELI 
«  Weingariea w drodze z dusuów= 
J’ ca du natowie agaon portfel za- 
wierający następ. dokumenty; «uią= 
zeczkę Wujskowu, wyuaną przez PKU 
Susnuwiec, JYWÓJ USODIBIY, uraz fas 


chuaki I kwity. Łaskawy znalazca 
2ecnte zwrocić au „iskry“ ¿a wyna 
grodzeniem, H6-3 


yesan Kotwica zgubu asiążkę 
Wojskową WyUaUĄ prZEŁ KUMISJĘ 
przeglądową w Mmuwie 1 uuwóu u- 
uobisty wydany prze gminę mniów. 


7 aginęla książeczka wujstowa wy- 
ża dana priez ło pwk w RyDMIKU i 
aacta UemUDIliŁACJH Wydana pizeż ten 
sam pusta UA IMIĘ hasierea WIG. 
uu4-4 


Wrózwea iwo AX Jiwli WYGAWNCZE „Wł dachowa S 5 Onuda Ne, le 


NE_157. 


Uwagi ogólne. 


Budżet min, pracy i opieki enol 
na rok 1924 stanowi nie cały je- 
den procent budżetu ogólnego. 
Sumy w nim preliminowane, nie 
sa jeszcze dostateczne dla wypeł- 
nienia przez państwo tych wszy= 
stkich zadań i obowlazków. które 
na niem ciążą w zakresie ochrony 
pracy | szczególnej opleki spo“ 
lecznei. Budżet ten nosi na 80- 
bie znamię budżetu oszczędno- 
ściowego, co staje sie dziś konie- 
cznością wobec okresu sanacji 
skarbu. | w tych ramach sum pre- 
liminowanych można byłoby zro- 
blć znacznie więcej, gdyby gospa- 
darka ministerinm | jego ekspo 
zgtur stała na wysokości zadania, 
gdyby tam przedewszystkiem na- 
uczono się doceniać | szanować 
pracę, gdyby zrozntniano potrze- 
hę oszczedności i wyzbyto się 
pokutującego w murach minister- 
jum ducha partyjnictwa. (Wrza- 
wa lewicy. Głosy na prawicy słu- 
sznie). Dla ścisłości i sprawiedli- 
wości dodać muszę, że pod wielu 
względami obserwować się dają 
pewna dążności ku poprawie tych 
stosunków. Powoli, po obywa- 
telsku czujący urzędnicy poczy- 
naig wytwarzać opinię. która po 
pewnym czasie zdoła przeciwsta- 
wić się zapędom protegowanych 
karjerowiczów I dyletanrów par- 
tyjnych. Wszak pamiętamy z 
przed kilku laty ministra, który 
zamiast wykonywania ustaw i or- 
ganizowania ministerjam, wyda- 
wał biuletyny, w których notowa- 
no z całą skrupulatiością odezwy 
bolszewickie, Iżące w sposób nle- 
poczytalny ówczesnego prezyden- 
ta ministrów. Za pieniądze pań- 
stwowe w rządowych wydawnic- 
twach minister polski szerzył pro- 
pagandę bolszewicką, Wszyscy 
urzędnicy ministerium pa większej 
części wówczas jednostki bez do- 
słatecznych kwalifikacji facho- 
wych. zamiast wypełniania swych 
obowiązków, energię wydatkowali 
na pisanie artykułów, w których 
nawoływali do rewolucji, do two- 
rzenia trybunałów rewolucyjnych. 
Pozostali urzędnicy w takich wa- 
runkach iwią część swego Czasu 
pracy biurowej poświęcali na 6po- 
ry i debaty partyjne. Protekcja- 
nizm, brak fachowości, partyjność 
1 lenistwo, tam panujące, wytwo- 
rzyły w opinji publicznej atmo- 
sfere wielce nieprzychylną dla 
ministerjium. Tymczasem minl- 
sterjum pracy i op. społ. ma du- 
żą rolę da spełnienia w zakresie 
tozumnej państwowej polityki so- 
cjalnej, 


Inspekcja 
1 pośrednictwo pracy. 


Przechodząc do szczegółowej 
oceny działalności ministerstwa 
w zakresie inspekcji pracy zazna- 
Czam, iż aczkolwiek inspektoro- 
wie pracy b. często stawali na 
wysokości zadania, to niektórzy z 
mich przeprowadzali inspekcję 
pobieżnie, prowadzili propagandę 
Partyjną i nie zapobiegali w do- 
Statecznej mierze strajkom bez- 
celowym. Związki zawodowe by- 
ły traktowane nierównomiernie. 
Mniejsze związki po większej czę- 
ci pomijano przy periraktacjach. 
Teguły jednak nie pomijano i 
mówiono zawsze ze związkami 
klasowemi, Ze strony związków 
lasowyz wywierany był w tym 
kierupku nacisk, jak to zresztą 
świadczy fakt poniższy. Gdy 
hrzemysłowcy górniczy zapropo- 
howali odbycie narad ze związ- 
stem klasowem i poiskiem zjed- 
| "oczeniem zawodowem ącznie, 
| la ze sirony związków klasowych 
żaprolestowano przeciwka temu, 
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twierdząc, że tylko zwiazki te re- 
Prezentują robotniczy Świat gór- 
niczy. (Wrzawa na lewicy). | wa- 
góle uważano takie postawienie 
Sprawy przez przemysłowców za 
wypowiedzenie Im wojny, a na- 
wet zastraszona straiklem, Od te- 
go czasu na terenie Zagłębla nie 
zasiadają te dwa związki do 
wspólnego stołu narad. 

lak celowo I oszczędnie pra- 
cuje urząd pośrednictwa pracy 
widzimy ze sprawozdania refe- 
renta, Iż jeden urzędnik zapo- 
średniczył 2 do 3 osób dziennie. 
Wydział bezpieczeństwa ł hygle- 
ny nie wykazuje prawle żadnej 
działalności, 


Kasy chorych. 

Kasy chorych, dzięki błędom, 
tkwiącym w samej ustawie, a po- 
zatem dzięki niefortunnemu kie- 
rawnictwi, nie wzbudzają w na- 
szem społeczeństwie większego 
zainteresowania i zaufania, a oa- 
wet wywołują powszechne narze- 
kanla, chociaż z doświadczenia 
innych krajów wynika, że kasy 
chorych prowadzone umiejętnie, 
stają się dźwignią dobrobytu i 
zdrowotności ogólnej. U nas sta- 
ły się one blurokratycznem przed- 
sięwzięciem, a nie dźwignią lecz- 
nictwa. Kasy chorych do nieda- 
wna w swej większości zmono- 
polizowane hyły przez stronnic- 
twa socłalistyczne. Znane jest 
np. partyjne stanowisko komisa- 
rza kasy chorych w Łodzi, który 
zdecydowanych komunistów osa- 
dzał na stanowiskach w kasie, u- 
łatwiając w ten sposób powsta- 
wanle ognisk komunistycznych w 
kraju. W dniu 1 maja r. ub. kle- 
dy większość robotników w Ło- 
dzi pracowała, pracownicy kasy 
chorych strajkowali, a nawet w 
dniu tym nie było dyżurów le- 
karskich. Kierownicy kas chorych 
zapragnęłi wzorować się na 
małopolskich stosunkach, gdzie w 
lokalach kas chorych znajdują się 
jednocześnie lokale partyjne. A ja- 
każ to była rola sławeinego lo- 
kalu kasowego w Krakowie w 
pamiętnym dalu 6-go listopada r, 
ub, w dniu rzezi ułanów pol- 
skich? Wszyscy ta mamy w pa- 
mięąci. Wogóle kasy chorych są 
siedliskiem dla wszelkiego ro- 
dzaju agitaiorów, którzy pracę 
w Kasie uważają tylko za dodat- 
kowe zajęcie: głównem ich za- 
jęciem to agitacja partyjna, która 
w takich warunkach oczywiście 
mie wiele kosztuje partje. (Wrza- 
wa na lewicy.  Vice-marszalek 
Seyda przywołuje p. Zuławskiega 
do porządku). Nic więc dziwnego, 
że protekcjonizm 1 biurokratyzm 
w kasach kwitałe w całej pelai. 
Jeżeli dla porównania weźmiemy 
kasy brackie na Górnym Słąsku, 
to okaże się, iż w wielu naszych 
kasach mamy 1*/, urzędników w 
stosunku do ubezpieczonych, gdy 
w kasach brackich 7/,9%, tj. 4 
razy mniej, nie bacząc na to, że 
kasy brackie mają swoje własne 
szwalnie, warsztaty techniczne, 
własną drukarnię i kiikakrotnie 
większą ilość łóżek szpilalnych. 
Brak należytej kontroli i nadzoru 
przyczynia się do licznych kra- 
dzieży w kasach, jak to np. mia- 
ło miejsce w Łodzi i w Warsza- 
wie, gdzie defraudanci zdołali na- 
wet zakupić za zrabowane pienią- 
dze statki na Wiśle. 

Opieka społeczna. 

W zakresie opieki spoiecznej 
jeżeli chodzi o przeszłość, mini- 
sterjum popełmło Daruzo wiele 
biedów. Spojeczeństwo 1asze ują- 
wmiało zawsze duzu zapalu I 
umiejętności w zakresie organi- 
zowania opieki społeczuej. Tego 


zapału nle wyzyskano. Czyniano 
nawet wszystko to, ażeby zapał 
ostudzić, inicjatywę prywatną za- 
bić, zorganizowane szeregl ofiar- 
nych pracowników  rozprószyć, 
Ministerium zaczęło swą działal- 
ność od rozwiązywania społecz- 
nych komitetów i rad opiekuń- 
czych | zakładania urzędów. Od 
tego to okresu forsownego eta- 
tyzowamia tej dziedziny datują 
się po dziś dzień wady i wom- 
naści w urzędach opieki spoiecz- 
nej. Przyjęta w r, ub. przez izby 
ustawodawcze ustawa o opiece 
Społecznej zerwała z tym syste- 
mem i wskazuje nowe 1 wiaści- 
we drogi. Zrozumiano wreszcie, 
2e mechanizm urzędawy sam nie 
sprosta temu zadaniu, że do tej 
pracy powołać należy organiza- 
cje społeczne, samorządowe a 
jedynie kontrola powinna pozo- 
stawać w ręku urzędów pań- 
stwowych. Chlubnie w dziedzinie 
opieki społecznej przedstawia się 
Wielkopolska, dzięki dzielnemu 
kierownictwu ludzi żywych, a nie 
tuniętych partyjnictwem papiero- 
wych doktrynerów. 
Los inwalidów 

leży calemu naszemu społeczeń- 
stwu szczerze na sercu. Wszy- 
Scy z mas w równym stopniu 
pragnęliby ulżyć ich doli. Stan 
skarbu nie pozwala nam na wy- 
płacanie poważniejszych rent 
Fundusze, przeznaczone na ży- 
wienie į utrzymanie Inwalidów w 
zakładach, są jednak dwukrot- 
nie większe na jednostkę, niż 
ma Żywienie jednego żołnierza. 
Z zestawienia z r. 1923 wymika, 
iż mawy z armii 1 formacji pol- 
skich 9 proc inwalidów, z armji 
austrjackiej 36 i pół procent, To- 
syjskiej 9 proc, niemieckiej 45 
i pół procent. Inwalidów z u- 
tratą zdolności do pracy 95—100 
procent mamy 2 proc, od 45—94 
procent — 23 proc, od 15—44 
procent — 52 proc, pozostali in- 
walidzi stanowią 23 procent. W 
tem mamy rz.-kat. wyznania 75 
procent, grkat Il proc, pra» 
wosławnych pół procent, prote- 
słantów 10 proc, żydów 2 i pół 
procent Propozycja rządu po- 
zbawienia rent inwalidów 15—23 
procent nie zyskała aprobaty ko- 
misji opieki społecznej, która od- 
rzuciła wniosek rządowy jedno- 
myślnie, Korzysiana ze sposob- 
ności, by zwrócić uwagę pana 
ministra na krzywdę, wyrządzoną 
inwalidom we Lwowie, gdzie a- 
debrano im wielki i wygodny 
gmach, dla nich specjalnie zbu- 
dowany i przeznaczony. W Ploc- 
ku w domu dla inwalidów pa- 
nuje miesłychana wilgoć, Ko- 
nieczny jest natychmiastowy re- 
mont gmachu. A niedawna go- 
spodarka w tem schronisku po- 
zostawiała włele da życzenia. 
Przeznaczona większa suma na 
wykończenie domu na internat 
dla szkolenia inwalidów w Piotr- 
kowie położy wreszcie kres do- 
tychczasowemu opłakanemu sta- 
nowi rzeczy i umożliwi odpowie- 
dnie szkołenie i nauczanie za- 
mieszkałych tam inwalidów. W 
Piotrkowie znajduje się dom z 
zapisu Ś p. Strzyżowskiej, prze- 
znaczony na przytułek dla inwa- 
lidów, który pozostaje obecnie, 
niewiadomo dlaczego, pod za- 
rządem ministerjlum spraw woj- 
skowych. Dom ten powinien 
być zwrócony min. pracy i op. 
społecznej 1 natychmiast doko- 
nany być winien jego remont, 
gdyz w przeciwnym razie grozil 
mu zawalenie „się, W zakresie 
opieki nad inwaldalni i szeole- 
nia cù najlepiej dzieje się znów 
w  więlkopolsce, gdzie pewne 


działy prowadzone są nawet 
wzorowo. 

Dzięki dziwnej tolerancyjności 
panów ministrów  Darowskiego 
i Simona 
na czele urzędu emigra- 

cyjnego 
przez dłuższy czas stał komuni- 
sta, od którego między inneml 
zależało wydawanie biletów o- 
krętowych. Przy sprzedaży tych 
biletów brak było wszelkiej. e- 
włdencii. Nte prowadzono ża- 
dnej kontroli, i nie wiem, czy 
obecnie nie mamy jeszcze po- 
dobnego stanu rzeczy. Delega- 
cje ma zjazdy I konferencje za- 
graniczne doblerana jednostron- 
nle. Dochodziło do tego, że 
skład ich spotykał się z prote- 
stem naszej emigracji, jak to 
miała ostatnia miejsce we Fran- 
cii A dochodziły nas wleści, że 
na kongres ralniczy do Rzymu 


chciano wysłać delegata, który 
nie bardzo zna się na roli, a 
studjuje ją przeważnie z okien 


wagonu. 


Szpital w Czeladzi, 

A sprawa dwóch domów rzą- 
dowych w Warszawie, przy ul, 
Leszno? Domy te są w poslada- 
niu klasowych związków zawo- 
dowych, do których należą ko- 
muniści. Lokale te są doskona- 
tym ter nem propagandy komu- 
mistycznej. Komuniści w sposób 
ręczny prowadzą tam robotę za 
plecami p. p. 5. Oczywiście, że 
ministerium pr. i op. sp. stoi wo- 
bec tego faktu zaklopotane i bez- 
radne, jak zakłopotane i bezradne 
steli wobec faktu zaokupowania 
przed rokiem przez dwóch 100 
proc. inwalidówkomunistów, szpi- 
tala w Czeladzi, z którego wy- 
pędziii chorych, służbę szpitalną 
i lekarzy i szpital ten dotychczas 
zajmują pomimo interwencji ko- 
misarza powlatowej kasy cho- 
rych w Sosnowcu i mej dwu- 
krotnej interwencji u p. ministra. 
Może znajdzie się ciekawy, któ- 
Ty zada sobie tyle trudu, by ob- 
liczyć, ilu wobec tego potrzeba 
100 proc, inwalidów-komunistów 
na zajęcie np. gmachu mln. pra- 
cy i opieki społ. Rzecz godna 
śmłechu. ale I rzecz nlesłychana 
w państwie praworządnem. 


Reforma kasy chorych. 


Jak to już wskazuje treść 
wniosku naglega, złożonego przez 
klub mój da laski marszałkow* 
skiej w marcu r. b, domagać 
się będziemy nowelizacji usiawy 
© kasach chorych. Idea wza- 
jemności została w niej spaczo- 
na przez dążności do zsacjalizo- 
wania pomocy lekarskiej. Przy- 
mus zastosowano do tych warstw, 
które doskonałe radzić sobie 
mogą bez pomacy kasy. Ogra- 
niczyć go należy na podstawie 
zarobków, a wtedy ubezpiecze” 
nia rozszerzyć trzeba na war- 
stwy naibiedniejsze. 

Posiadając ustawy, zabezpie- 
czające pracowmika na wypadek 
choroby, na wypadek bezrobo- 
cia | na wypadek kalectwa przez 
rozszerzanie ustawy, obawiązu- 
jącej w Małopolsce, i na b. Kon- 
gresówkę, domagać się będziemy 
ustawy, zabezpieczającej pra- 
cownika 
na wypadek starości 

i niezdolności do pracy 
— ustawy, o kłórą na każdym 
wiecu i zebraniu dopomina się 
warsiwa robotnicza i urzędnicza, 
O to modii się warstwa robotn|- 
cza (dziękujemy za ię deklarację, 
panie dokiorze Falkowski). Przy- 
szłość robotnika w naszych wa- 


Przemówienie posła doktora Falkowskiego 


w dyskusji nad budżetem min. pracy i opieki społecz. w dniu 4 lipca 1924 r. 


ruńkach jest zupelnie nlezahez= 
pieczona. Los jego w razie do- 
życia lat starości, to w najlep= 
szym razie być ciężarem rodziny, 
gminy, dobroczynności publicznej, 

Uchwalona przez izby ustawo* 
dawcze ustawa o 


pracy kobiet i młodocianych 


wymagać będzłe powołania do 
życia specjalnego referatu koble- 
cego, który przed niedawnym cza* 
sem został skasowany. Należy 
powiększyć ilośc inspektorek pra- 
cy, do których kobiety robotnice 
będą miały większe zaufanie, niż 
do inspektorów mężczyzn. Do- 
tychczasowa ich działalność wy- 
kazała bardzo dodatnie wyniki. 

Domagać się będziemy od p. 
ministra zdecydowanej U 


walki z protekcjonizmem 


strzeżenia nlezależności urzędów 
od wpływów partyjnych, poucze= 
nia części swych urzędników, że 
są oni urzędnikami państwa, a 
nie agentami państwa, (Oklaski 
na prawicy). By ale dochodziło 
do tego, że gdy czynniki umiar- 
kowane z obozu robotniczego 
czynią starania o zalegałizowanie 
statutu związku zawodowego, by 
przez rok przeszło ich zwadzono 
przez wysuwanie całego szeregu 
trudności formalnych, ażeby na- 
stępnie odmówić legalizacji sta- 
tuiu. Fakt taki miał miejsce ze 
związkiem rzemieślników facho- 
wych wielkiego przemysłu w Za= 
glębiu Dąbrowskiem. 

A wreszcie jeszcze jeden po- 
stulaż W chwili obeczej naj- 
ważniejszy, a podług mnie pra- 
wie że beznadziejny. Chodzi nam 
o znalezienie wyjścia z dzisiej= 
szego 
przesilenia gospodarczego 


z jak najmniejszemi stratami dia 
państwa | ogółu robotniczego, 
Ministerium pracy i opieki Społ, 
jest w najbliższym kontakcie z 
tą warstwą i zdawało się, winno 
znać jej trosyi dzisiejsze. Bezto- 
bocie wzrasta. Nędza zakrada się 
do domów robotniczych coraz 
większa. Pół miljona niemal naj- 
lepszych robotników wyemigra- 
wało zagranicę. już w dotych- 
czasowych debatach o przesilę- 
niu góspdarczem 1 wyszukaniu 
środków zaradczych nie słychać 
było głosu ministra pracy abak 
głosu ministra przemysłu i ban- 
dłu I ministra skarbu. Tak jak 
panowie, nie mając ustalonego 
programu w zakresie ustawoda« 
watwa społecznego, dostosowuje- 
cie się do nacisku opinii, tak sa» 
mo, odnosi się wrażenie, że nie 
widzicie jasno drogi wyjścia z 
obecnego kryzysu, który jest 
wstępem do ciężkiej walki, jaką 
wytwórczość nasza będzie musia- 
ła stoczyć na konkurencyjnym 
rynku międzynarodowym o swój 
byt. 

Na zachodzie nawy problem 
pracy, wcielany jest z powodze= 
niem w życie, Czyście zapoznali 
z nim warstwę robotniczą, CZy- 
ście spopularyzowali ga należy” 
cle? Czy przedstawiliście społe- 
czeństwu tę prawdę, że w zakre- 
sie energji mechanicznej jesteś- 
my niezwykle upośledzeni w po- 
równaniu z zachodniemi państwa= 
mi? Ze ad racjonalnego rozwią 
zania zagadnienia pracy w jega 
całokształcie, od mobilizacji e=- 
nergji naszej i naszej umiejętna- 
ści pracy, zależy nasza przyszłość, 
rzeczywisia wolność, niezależność 
gospodarcza i polityczna? Tego 
nie uczyniliście. Jesteście ad za- 
łatwiania „kawałków*. Tkwicie 
beznadziejnie w martwej ideola« 
gji wałki klas, 
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Opieka społeczna 1 ochrona 

pracy nie streszcza slę w dzialal- 
mości rządu. Co w tym zakresie 

dokonała samo społeczeństwo. 

Czy w dostatecznej mierze 230- 

piekowalo się warstwą pracuiącą? 

Czy dano tej warstwie riależytą 

organizację  zawodown, która 
= chronilaby go przed wyzyskaniem 
nieuczciwych przemysłowców? 

Czy w dostatecznej mierze pa- 
miętano o podniesieniu tej war- 
stwy pod wzgledem intelektual- 
nym | moralnym? 

Monopol niejako tych prac 
wzięli socjaliści, 

Gdy przyjrzymy stę dziś bilan=" 
sowi ich działalności, to nie wys 
padnie on pomyślnie. 


Co robią związki klasawe? 


Ich związki zawadowe okazały 
się instytucjami dla organizawa- 
nia strajków, ale nie dla obrony 
robotnika. 

Sirajki przez nich organizowa- 
ne byly po większej części dla 
celów wybitnie partyjnych, a nie 
w interesie warstwy pracującej. 

W listopadzie roku 1922 xlaso- 
we zw. zaw. zorganizowały strajk 
w zapiębiach węplowych Dabra- 
wskiem I Krakowskiem jedynie 
dla t zw. zrewolucionizowania 
mas przed wyborami do sejmu. 
Zeszłoroczne strajki październiko- 
we | listopadowe groziły w pod- 
sławy państwa w okresie naszych 
największych zmagań się O sä- 
nację skarbu, tak konieczną prze- 
dewszystkiem dla warstwy pra- 
cującej. 

Ostatni dwutygodalowy strajk 
kwletnłowy w kopalniach węgla 
miał na celu poparcieakcji p. p. 8. 
z n.p.r-em na Górnym Siąsku. 

Ostatni ten strajk pozbawił ro- 
botników kopalnianych w samych 
zaglęblach węglowych Dąbrow= 
kiem i Krakowsklem 0kgł0 
900.000 z}. zarobku. 

Straiki w celach partyjnych or- 
ganirowane przekonały światlej- 
szą część ogółu rohotniczegu, że 
działalność socjalistów nle idzie 
po linji jego Interesów, ale dąży 
da rozstroju w Polsce, 
= Z drugiej zaś sirony ostatnie 
lata unaoczniły robotnikom, że 
rozstrój Polski w pierwszym rzę- 
dzie odbija się na warstwie roba- 
tniczej, wprowadzając do jej do- 
mów głód, nędzę i choroby. 

Robotnik polski tylko w zgo- 
dzie z całym narodem nie drogą 
rewolucyjna, ale przy pomocy sta- 
łych systematycznych wysiłków 
może poprawić swój los, który 
uzależniony jest od losu jego 
Ojczyzny. (P. Cupiał: Panie do- 
ktorze, na Florze pan krzyczał 
niech żyje rewolucja) Pan tam ole 
był. panie Cupiał. 

Przywódcy socjallstyczni nie 
zawsze uwazali za wskazane mã- 
wić robotnikowi prawdę wbrew 
przestrogom nieraz pochodzącym 
z ich własnego środowiska. 

To się dziś już mści, 

W duszy robotnika powstaje 
przełom. Poczyna przeżywać on 
kryzys swej społecznei psychiki, 

Aczkolwiek najmniej uświado- 
miona | najniżej pad względem 
intelektualnym stojąca część war- 
stwy robotniczej, rozczarowana 
do socjalizmu, kierują się chwilo- 
wo do obozu komunistycznego. 
to bardziej uświadomiony rooot= 
nik szuka organizacji, któraby go 
wiązała z całością narodu. Wska= 
zują na to wybory do kas cho- 
rych w Płacku, Łodzi Zagłębiu, 
a także stosunki robotnicze w 
Bielsku. 

Robotnik ma już 


dosyć kramików partyjnych 


w zakresie związków zawodo- 
wych, które będąc wolne z jed- 
nej sirony od wpływu wrogich 
Polsce czynników miedzynarodo- 
wych, z drugiej sirany partyjnic- 


Do szeregu faktów z czasów 
wojny światowej, przeczących ist- 
nieniu 


solidarności międzynarodo- 
wej proletarjatu, 


przybywa fakt nowy; Robotnik 
niemiecki pracuje 10 godzin. Ro- 
botnik niemiecki uniemożliwia 
roboinikowi polsklemu utrzyma- 
nie dotychczasowych zdobyczy 
w zakreste Czasu lego pracy 
przez wytwarzanie konkurencji 
na rynku międzynarodowym, przez 
obniżenie cen produkcji, Pan 
Albert Thomas, zamykajac obra- 
dy ostatniej ses! międzynarodo= 
wej konferencji pracy w Gene- 
wie 1 stwierdziwszy, że jedynie 
nlemcy nie wykazują żadnego 
załaleregowania oraktycznego dla 
postanowień konwencji waszyng- 
tłońskiej, rzucił pytanie pod ich 
adresem; „oświadczacie, że prze- 
dlużenie dnia pracy jest dla was 
niezbędne celem zapłacenia od- 
szkodowań. Ale jąką drogą. ja- 
klemi gwarancjami upewnić się 
mogą inne narody, że to prze- 
dłużenie pracy istotnie posłuży 
sprawie odszkodowań i że nie 
polrwa ono nadmiernie długo, 
dzięki czemu warunki konkuren= 
cyjne staną się aż nadlo uciążli- 
we dla iunych narodów?* Na 
zapytanie pana A Thomasa nie 
była odpowiedzi niemieckiej. Po- 
minę ją milczeniem i wyjechali 
z Genewy. 

Hasła walki klas i solldarno- 
ści międzynarodowej proletarjatu, 
jako sztuczne teorjie mie wytrzy- 
mują próby życia. Robotnik pol- 
ski widzi, Że konkurencja za- 
graniczna, źe robotnik niemiecki 
chce mu zabić rodzimą !'ego pro- 
dukcję, że tem samem godzi w 
niego samego, że wylw<rza u 
nas bezrobocie, pcha do emigra- 
wania z kraju ojczystego. W fa- 
kiej chwili must nastąpić poro- 
zumienie się między poszczegć|- 
nemi czynnikami produkci pol- 
skiej, pomiędzy jego intellektem, 
pracą a kapitałem. Gdy dana 
galąż produkcji upada z powodu 
złej Organizacji pracy, czy też 
złych warunków ogólnych. Po- 
ciąga to za sobą baukructwo 
kierownika przemysłowca, ale 
wywołuje lednoczesnie bezrobo- 
cie robotników 1 urzędników 
Zalnteresowanie zasadnicze, pod- 
stawowe ekonomiczne jest wspól- 
ne dla danej kalegori czynni- 
ków produkcji. Wytwarza się 
moment solidaryzmu spoleczne- 


go. Dopiero . później interesy 
poszczególnych czynników róż- 
nlczkują się, gdy chodzić będzie 
© podział zysków. Przedewszy- 
stkiem więc istnieje solidarność 
produkcji narodowej. | mie jest 


to teorja sztuczna, gdyż wytwa- 


rza ją sama życie. 1 to jest 
właściwa droga postępowania 
w zwalczaniu chetnego kryzysu, 
który postawił ten problem w 0- 
strej formie, a który następnie 
jeszcze przez dlugie lata będzie 
w naszym kraju aktualny. 


Związek ludowo-narodowy 


zawsze stanie w obronie słusz- 
nych praw robotnika bardzo czę- 
sto wyzyskiwanego. Już w sej- 
mie ustawadawczym poseł pre- 
zes Głąbiński zgłosił wniosek o 
udziale robotników w zyskach 
przedsiębiorstw. Jako atronniciwa 
wszechstanowe, nie klasowe, kie- 
rujące się zasadami etyki chrze 
ściiańskiej w dziedzinie społecz= 
nej, me pójdzie na obronę wy- 
łączną 1ej lub owej warstwy, 
lecz kierować się będzie Intere- 
sem narodu i dobrem państwa. 
w tel trudne roji — wierzę mo- 
cno — utrzymamy się. Da to 
nam możność zmierzenia się 
zwycieskiego z harharzyństwem 
politycznem, jak: = przenika do 
naszego życia Mając dziejowy 
interes Polski na względzie, 
warstwy robolniczej nie pozwoli- 
my oderwać od narodu i o to 
zdecydowanie wałczyć będziemy 
(Oklaski na prawicy), » Jednakże 
warstwy tej nie będziemy kupo- 
wali dla Polski cbietnicami przy- 
wilerów w przyszłości. Dbając 
szczerze o stopniową poprawę 
jego biu malerialaego, przed 
oczy robotnika będziemy nasu- 
wali historyczną myśl polską, 
wpajać w miego będziemy wiarę 
w siły ł przyszłość narodu, 
wzmagać jego ambicję narodo- 
wą. Ten siew ideowy, pomimo 
przeszkód nam stawianych, wy- 
da w przyszlości pewne owoce. 

Klub związku ludowa narodo- 
wego, jak to już wynika z mega 
przemówienia zajmuje  bardza 
krytyczne stanowisko w Ccenie 
z działalności ministerjum pracy 
i op. społ. dlatego też z wytężo- 
ną uwagą śledzić będzie dalszą 
jego działalność Nie chcąc czy- 
nič rządowi trudności w dzisiej- 
szej dobie Sanacyjnej, głosować 
będziemy za budżetem (Oklaski). 
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OSTRZEŻENIE A 


Ostrzega się przed nabyciem 


garderoby męskiej. pocho- 


dżącej z kradzieży dnia 8 b. ni. w Dąbrowie, ul. Stacyjna 3, 


skiadającej się z dwóch garn! 
bronmzowego w biale paseczki 


lturów męskich kangarowych: 
i czarnego, trzech par spodni 


z kamizelcami od żakietów, oraz zegarka niklowego na rękę, 
W razie pojawienia się powyższych przedmiotów, 


uprasza się zawiadomić policję. 


Taniy ta koeduka 
Z zakresu 4, Gi 


przyjmnię oo 10 do 15 s, 
da I9-ej codziennie, 


Sosnowiec, ul. 3-70 M1 ja iir, 1 
(róg 3-go Maja! Pllsudskiego). 
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wchodzące tak z własBych 


RT 314-1 


cyjne komplety 


i 
© kias gimnazjum | 
viącznie od godz, 17-ej 
U 
g 


Bolesław Kłoniecki. 3 


NECCECECIEFE-EM 


jak również izpowlerzo- $ 
U 


nych materiałów Oraz 3 


ą i 
A Biuro budowlane „BAROK“ l 
i Sosnowiec, ul. Nik 4;- "Telefon Nr. 419, i 
R Wvkonvwa wszelkie rohoiy w zakres budownictwa © 
y 
$ 
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RYBAGII 


SZYTA 


PROJEKTY RA WSZELKIECH RODZAJU BUDOWLE, r 
g 


2-1 
SDE SDSI WD ZDIO ODID 


JGIE. LETNIGYI 


Nadszedł transpor. przyjorów rybałówczych, 


jako to: wędziska siadane i |ednostalde, Bznurki 


angielskie haczyki piastiu, żyłki, sa 


plecione i 


jedwabne, 
karki, 


awniki, kołowrołki, kotwica 


i wiele irnych nowości. 


Łóżka i krzeselka noine, Jeźaki, 


karzasi, huśtawki | walizki flbrowe 


i płócieane, laski space.owe, lurmu.y, r- Ice, teki | plecaki. 


Nadto wlelki wybór pasow koalicy 
bagaźnizów, oraz kagańców, Obroż, smyczy i wiele 


przedmiotów. 
CENY ZNIŻONE 


ych, sportowych, 


zamszowych, 
innych pożytecznych 


1 PRZYSTĘPNE. 4028-4 


ST. SZTAJER, BĘDZIN, UL. KOŁŁĄTAJA Nr. 29. 


Linoleum, Ceraty etc, — Chodniki, Gubeliny ete 


HURTOWO-DETALICZNA 


sprzedaż SPIRYTUSU denaturowanego 


różnej macy bez ograniczeń 


z rozlewni i składu 
w3 Sosnowiec, Ul. 


Do Redakcji dziennika „Iskra“ w Sosnowcu 


SZANOWNY REDAKTORZE! 


Dnia 11-go lipca r. b. o godz. 10-ej rano pan radny miasta Sosnowca, Mendel Lubelski, do- 
zarca robót budowlanych, zawolał mnie na budowę hal targowych przy ul. Kowalskiej, by oddać mi 
pewną robotę stolarską, przyczem zażądał ode mnie 10 proc. od robocizny łapówki. Gdy mu odmówi- 
lem, odpowiedział, że dawniej zamówioną przez pana Zmigroda robotę stolarską ode mnie nie odoterze. 


Zwróciłem mu uwagę, że roboty ad niego ule przyjmowałem, lecz od właściciela 1 że ten mł 


będzie tylko płacił, na ca podskoczył do mnie sy 
w twarz, krzyczac: „masz, to ı ja też zapłacę!“ 
znajdujący się na budowie, obronili mnie od dalszej napaści. 


czął dusić i dopiero ludzie, 


pp. Lubelscy mieli zamiar zabić mnie na miejscu, gdyż wykrzykując nademną: 
wałali równocześnie robotników z młotkami na pomo 
zów panu Dawidowi Lecznerowi, zamieszkałemu przy ulicy Kowalskiej, który podblegi 


Zmuszany jestem, Szanowny Panie Redaktorze, 


n pana Lubelskiego, 
Zarazem p. M. Lubelski chwycił mnie za gardło | po- 


Julek, 1 uderzył mnie dwa razy 


Widocznie 
„złodzieju, zbrodniarzu* 


c. Przy tej sposobności dostało się też kilka ra- 


msie bronić. 


poprosić pana o wnieszczenie powyższego 


w poaczytnem piśmie pańskiem, gdyż dużo ludzi patrzało na moje paoiewieramie, którzy mie znając 
przyczyny, mniemać mogli, że mnie słusznie pp. Lubelscy pobil, 


Widocznie pp. Lubelscy mają robotę tylko dla tych, którzy im dają łapówkę, a dla reszty mają 


tylko razy 1 oszczerstwa. 


Racz Szanowny Redaktorze przyjąć wyrazy mojego szacunku. 


L. CHOJNA. 


Sosnowiec, dnia 12 lipca 1924 roku. 
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Za pożyczenie 50v—1UUU zł. 
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j. JASIŃSKIEJ 
Wiejska nr. 38. 


RYSO WNIK 3 LITOGRAF 
maszynista litografiezny 
porzena na stałą xandyc ją. 


Reflektuie się tylko na pierwszo- 
rzędne siły, — Zgłoszenia z od- 
pisami świadectw ora: żądanego 
wynagrodzenia nadsyłać do Za- 
kladów Graficznych B. Kot- 
kowski i S-ka, Łódź, ulica 
Piotrkowska Nr. 91, 


Dr. medycyny 


Artur BANASZ 


Chirurgja i urologja, cho- 

roby nerek, pęcherza, 

dróg moczowych, chroni- 
czna rzerzączka. 223—2 


Przylmuje od 5% do 7 ponoł. 
RĘDIA, mica Hoirzejowska nr. 44 


22 EGO EDO DA DOD I 13 
Oświadczam niniejszym, że 
żadnych długów, ani zobo- 
wiązań, zaciągniętych przez 
żonę moją Marję z Kani- 


Rekłama 
jest dźwignią haniln! 


wynajmę zaraz duży pokój frontowy w śródmieściu w Dą- 
browie, solidnemu panu z umebiowaniem, Swiatiem €lekitycz- 
nem, ewentualne z obsługą za doplatą niewielkiego czynszu. 

Zgłoszenia „Iskra* Dąbrowa 298-2 


lwa, w rzeczywistości bronnyby 
jego interesów zawodowych i 
hioniłyby od szkodliwych dla 
niego i państwa dotychczasowych 
ekeaerymentów, na mim dokony- 
wanych, 


ckich regulować nie będę 


aa Wilheim amakiewi. 
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